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Niech żyje Wielki Październik! 
Czcionką 

7 l i s t o p a d a 1 9 1 7 r o k u n a s y g n a ł d a n y p r z e z d z i a ł a „ A u r o r y " 
r o z p o c z ę ł a s i ę R e w o l u c j a P a ź d z i e r n i k o w a . P o d p r z e w o d e m 
p a r t i i b o l s z e w i c k i e j , r e w o l u c y j n i r o b o t n i c y i ż o ł n i e r z e P i o t r o -

g r a d u r o z p o c z ę l i s z t u r m n a P a ł a c Z i m o w y , s i e d z i b ę r z ą d u  b u r -
ż u a z y j n e g o . 

Historyczne zwycięstwo Rewolucji zapoczątkowało  nową erę nie 
tylko w Rosji, lecz i na całym świecie. 

Wielka Socjalistyczna Rewolucja Październikowa, kierowana 
przez Włodzimierza Lenina, była ukoronowaniem długoletn ie j 
i krwawej walk i ludu rosyjskiego i międzynarodowego proleta-
riatu o zwycięstwo ustroju wolnego od wyzysku człowieka przez 
człowieka, o ustrój sprawiedliwości społecznej. 

Rewolucja Październikowa stała się początkiem nowej epoki, 
w której socjal izm z wizj i ideowej przekształcił się w rzeczywi-
stość. Zwycięska rewolucja proletar iacka w Rosji stała się drogo-
wskazem dla ludzi na całe j kuli ziemskiej w walce o narodowe 
i społeczne wyzwolenie. 

Rewolucja dowiodła g łębokie j słuszności nauk Lenina, doty-
czących roli klasy robotniczej, jako hegemonia rewolucji, sojuszu 
tej klasy z masami chłopskimi i uciskanymi przez reakcję na-
rodami, ze wszystkimi, którzy potępi l i wojnę i łaknęl i sprawiedli-
wego pokoju. Zespolenie w jeden nurt klasowych dążeń prole-
tar iatu i pracującego  chłopstwa, wyzwoleńczych aspiracj i uciska-
nych narodów i pokojowej woli mas zdecydowało o zwycięstwie 
Wie lk iego Października. 

Dzięki przełomowi sprzed 62 lat świat uzyskał siłę, która po-
trafi ła przeciwstawić się faszyzmowi, ocal ić ludzkość przed śmier-
telnym zagrożeniem ze strony hitleryzmu i zagwarantować owocny 
dla świata kształt zwycięstwa w II wojnie światowej. Uciskane 
narody zyskały sojusznika, zdolnego skutecznie poprzeć ich dą-
żenia wyzwoleńcze i przyczynić się do załamania systemu ko-
lonialnego. Ludzkość zdobyła potężne oparcie w dążeniach  do 
pokoju i bezpieczeństwa międzynarodowego. 

Nasz narodowy i społeczny los związał  się w tym decydującym 
okresie z rozwojem pierwszego państwa socjalizmu, z pracą 
i walką  narodu radzieckiego. Sojusz polsko-radziecki stał się do-
niosłym czynnikiem odbudowy i rozwoju niepodległości Polski, 
jedną z dynamicznych sił napędowych socjalistycznego budow-
nictwa. 

Lenin, mówiąc  o pierwszych sukcesach Rosji Radzieckiej na 
arenie międzynarodowej, podkreślał, że jest to zwycięstwo o zna-
czeniu historycznym, ponieważ oznacza, iż pokojowa polityka za-
graniczna państwa radzieckiego cieszy się sympatią  i poparciem 
mas pracujących  całego świata. Ocena ta znajduje potwierdzenie 
również obecnie. Polityka zagraniczna Związku Radzieckiego 
cieszy się sympatią  i poparciem zdecydowanej większości lud-
ności świata, ponieważ odpowiada żywotnym interesom wszystkich 
narodów, służy sprawie międzynarodowego pokoju i bezpieczeń-
stwa. Przykładem mogą być pokojowe inicjatywy Związku Radziec-
kiego ogłoszone przez tow. Leonida Breżniewa w Berlinie. 

Historyczny przełom Wie lk iego Października określa genezę 
socjalistycznej wspólnoty, da je wzór skutecznej realizacj i donio-
słych postulatów zawartych w programie socjalistycznej integracj i 
gospodarczej, które nie zamykają  się w ramach gospodarki , lecz 
ogarniają  szeroki wachlarz życia ideologicznego, kulturalnego, 
oświaty itp. 

Dorobek Polski Ludowej świadczy o właściwym wyborze, wiążąc 
losy naszego narodu z nienaruszalną  przyjaźnią  i wszechstronną 
współpracą  ze Związkiem Radzieckim. 

Dziś jesteśmy krajem nowoczesnego przemysłu, rozwijającej  się 
nauki i techniki, oświaty i kultury. ZSRR jest naszym pierwszym 
partnerem ekonomicznym. 

Wolą  naszych parti i i rządów  oraz obu narodów jest dążenie, 
aby formy i zakres tej współpracy podążałyby  za rosnącymi  po-
trzebami obu narodów. 

Podstawą przyjaźni polsko-radzieckiej jest jedność PZPR i KPZR, 
wspólnota założeń ideowych i celów działania, którą  będziemy 
umacniać w interesie obu bratnich narodów i całego obozu 
socjalistycznego, pokoju i bezpieczeństwa międzynarodowego. 

i słowem 
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Organizacja partyjna 
mmmmmm 

w y t y c z y ł a n o w e k i e r u n k i p r a c y 
Dnia 27.09.1979 r. odbyło s i ę zebranie sprawozdawczo-

-wyborcze POP przy OZGraf^  z udziałem przedstawiciela 
Wydziału Pracy Ideowo-Wychowawczej KW PZPR, tow. 
Tadeusza MATULEWICZA. Na zebraniu rozważano spra-
w y ekonomiczne, wewnątrzpartyjne, stosunków między-
ludzkich i socjalnych. 

Na zebraniu dokonano w y -
boru nowych władz POP, a 
w w y n i k u pierwszego posie-
dzenia Egzeku tywy u k o n s t y -
tuował się sekre ta r ia t . I se-
k r e t a r z e m P O P w y b r a n y zo-
stał ponownie towarzysz E. 
Reinowski . W okres ie s p r a w o -
zdawczym praca P O P k o n -
cen t rowała się p rzede wszys t -
kim n a p ro b l ema t y ce w y w o -
dzącej  się z u c h w a ł KC, VII 
Zjazdu P Z P R oraz ins t anc j i 
p a r t y j n y c h . S t a r a l i śmy się w 
nasze j działalności zbliżyć o r -
ganizację p a r t y j n ą  do proble -
mów załogi i j e j potrzeb. 
Równolegle do zagadnień n a -
tu ry społeczno-pol i tycznej 
wiele mie j sca poświęcono 
działalności ekonomicznej . Za-
znaczyć należy, iż zadania 
przeds iębiors twa w okresie 
sp rawozdawczym były ba rdzo 
t r u d n e i liczyć się należy, że 
'stojące  przed n a m i będą  jesz-
cze t rudnie jsze . 

Zebran ie sp rawozdawczo-
-wyborcze po wys łuchan iu 
sp rawozdan ia Egzeku tywy 
POP, informacj i  k i e rownic -
twa zak ładu i głosów w dys -
kusj i , zobowiązało  nowo w y -
braną  Egzeku tywę do z a p e w -
nienia bieżącej  rea l izac j i uch -
wał KC PZPR, s tałego podno-
szenia poziomu pracy p a r t y j -
n e j nasze j o rgan izac j i w celu 
zabezpieczenia w y k o n a n i a za-
dań społeczno-gospodarczych 
stojących  przed n a s z y m za-
kładem. Za twierdzono też 
uchwałę zawiera jącą  g łówne 
k ie runki dzia łania w obecne j 
kadencj i . 

W czasie dyskus j i mówiono 
o s p r a w a c h n u r t u j ą c y c h  zało-
gę, dy rekc ję i P O P . Oto t reść 
n iek tórych wys tąp ień : 

— tow. Wł. S ieradzki — za-
poznał zebranych z k łopotami 
wdrażan ia p ro j ek tów koła 
S I M P i KTiR z powodu m a -
łego przerobu war sz t a tów 
przyzakładowych; 

— tow. R. P l u t y ń s k i — w 
s w y m wystąp ien iu  poruszył 
szereg s p r a w będących  żywot -
n y m i dla nasze j załogi. Mówił 
o dob re j działalności w zakre -
sie opieki nad osobami sa-
motnymi , renc is tami , e m e r y -
tami . Sygnal izował o lbrzymie 
kłopoty za ła twian ia sp r aw w 
Urzędach, spowodowane zbiu-
r o k r a t y z o w a n i e m ich pracy. 
Mówił t akże o f luk tuac j i  kad r 
s p o w o d o w a n e j między inny-

mi n i sk imi poborami p r a c o w -
n ików oraz b r a k i e m mieszkań . 
Poruszył t akże n i ep rzemyś l a -
ne decyz je czynów społecz-
nych (niektórych) oraz b r a k 
ich celowości. 

— tow. M. Zawadzk i — zde-
cydowan ie zapro tes tował o r -
gan izowan iu czynów p a r t y j -
nych na s t anowiskach pracy, 
jeżeli tok p rodukc j i w dniu 
n a s t ę p n y m może ulec zakłó-
ceniu z powodu b r a k u n iek tó -
rych pó łp roduk tów. 

— tow. T. Wojego — k r y -
tycznie . omówi ł pracę o rgan i -
zacji , obarcza jąc  ją  dużą  w i -
ną  za rozpad koła ZSMP. 
Część tego s t anu złożył na KM 
PZPR, za n iezbyt duże za in-
t e re sowan ie się naszą  pracą 
oraz b r a k bezpośredniego kon-
t ak tu na zebran iach miesięcz-
nych. Stwierdzi ł , że obecność 
przeds tawic ie l i KM lub KW 
P Z P R zmieni łaby styl pracy, 
a a k t u a l n e wiadomości t r a n s -
m i t o w a n e by łyby na bieżąco. 

Na zakończenie głos w dys -
kus j i zabra ł tow. T. Ma tu l e -
wicz, k tó ry podsumowując 
pracę o rgan izac j i w m i n i o n e j 
kadenc j i poruszy ł między in-
nymi t ak i e sp rawy, j ak : 

— zbyt m a ł y nac isk na 
s p r a w y ideowo-wychowawcze , 

— n iena j l epsza dyscypl ina 
p a r t y j n a , 

— s tosunki międzyludzkie , 

— konieczność za in tereso-
wan ia s p r a w a m i bhp, 

— a d a p t a c j a zawodowa 
młodych p racowników. 

Ponad to podziękował za 
pracę u s t ępu jące j  Egzeku ty -
wie, wyraża j ąc  nadzie ję , że 

n o w o w y b r a n a E g z e k u t y w a u -
sunie wy tkn ię t e niedociągnię-
cia w dalsze j s w e j p racy . 

Uchwała zebrania sprawozdawczo-
-wyborczego POP PZPR przy 

OZGraf.  w Olsztynie 
z dnia 27.09.1979 r. 

Zebranie sprawozdawczo-wybor-
cze po zapoznaniu się ze sprawo-
zdaniem i wysłuchaniu dyskusji 
stwierdza, że działalność organi-
zacji partyjnej w zasadzie odpo-
wiada głównym wytycznym na-
czelnych władz partyjnych. Dal-
sze ich realizowanie wymagać 
będzie stałego podnoszenia na 
wyższy poziom, poziomu pracy 
wszystkich członków i kandyda-
tów partii, aby swoim przykła-
dem przyczyniali się do mobili-
zacji załogi w celu jeszcze bar-
dziej wydajnej, dobrze zorganizo-
wanej pracy. 

W celu dalszego doskonalenia 
pracy organizacji partyjnej ze-
branie sprawozdawczo-wyborcze 
zobowiązuje  Egzekutywę do: 

1. Opracowania i przedłożenia 
do zatwierdzenia najbliższemu ze-
braniu POP programu obejmują-
cego następujące  zagadnienia: 

a) w zakresie zapewnienia rea-
lizacji zadań społeczno-gospo-
darczych: 
— realizacja partyjnej kon-

troli nad funkcjonowaniem 
przedsiębiorstwa oraz mo-
bilizacja załogi do pełnej 
realizacji planowanych za-
dań społeczno-gospodar-
czych, 

— realizacja przyjętego w za-
kładzie programu poprawy 
warunków socjalno-byto-
wych załogi wspólnie z 
dyrekcją,  radą  zakładową, 
samorządem  robotniczym. 

b) w zakresie pracy wewnątrz-
partyjnej: 
— podjąć  bardziej energiczne 

działanie zmierzające  do 
zwiększenia szeregów par-

f  tyjnych, 
— umacniać poczucie odpo-

wiedzialności członków za 
prawidłową  realizację wy-
tyczanych przez partię za-
dań, 

— podjąć  zdecydowaną  dzia-
łalność na rzecz odbudo-
wy organizacji młodzieżo-
wej, która musi się stać 
naturalnym źródłem roz-
woju naszych szeregów. 

Ponadto zebranie upoważnia 
Egzekutywę do uzupełnienia 
uchwały o wnioski i propozycje 
zgłaszane w trakcie dyskusji oraz 
zobowiązuje  do dalszej realizacji 
uchwały z zebrania sprawozdaw-
czego, z lutego 1979 roku. 

W dniu 3 listopada 1979 r. zmarł nagle w wieku 46 lat 

B O L E S Ł A W B E K A S 

TOWARZYSZ SZTUKI DRUKARSKIEJ 

przewodniczący Zarzqdu Głównego Związku Zawodowego Pracowników Po-
ligrafii,  członek CRZZ oraz członek międzynarodowego Stałego Komitetu 
Konsultatywnego Związków Zawodowych Drukarzy. 

Za długoletnią aktywną pracę zawodową i społeczno-polityczną był 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Srebrnym 

Krzyżem Zasługi, Odznaką „Zasłużony Działacz Kultury", Złotym Medalem 
„Zasłużony dla Obronności Kraju". Złotą Odznaką ,,Za Zasługi dla War-
szawy" oraz innymi odznaczeniami państwowymi i resortowymi. 

Drukarstwo polskie straciło oddanego działacza społecznego, wybitnego 
Towarzysza Sztuki Drukarskiej i prawego człowieka. 

CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI! 
DRUKARZE OLSZTYŃSCY 
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W ostatnim okresie działalność 
naszego koła SIMP była dość 
aktywna. Pod koniec września 
gościliśmy w naszym zakładzie 
kolegów z Oddziału Poznańskie-
go. Spotkanie było bardzo miłe 
i przyczyniło się do nawiązania 
nowych kontaktów towarzyskich 
oraz zawodowych. Wśród kole-
gów, którzy nas odwiedzili, re-
prezentowane były niemal 
wszystkie specjalności naszego 
zawodu, a więc w dyskusji moż-
na było wymienić doświadczenia 
zawodowe oraz omówić proble-
my nas nurtujące. 

Firma „Heidelberg" pokazała 
maszynę dwukolorową  GTOZ, 
małoformatową  do d ruku SW. 

FSrma „Planeta" z NRD po-
kazała maszynę offsetową  zwo-
jową  ,,Zirkon 66" typu „guraa-
-guma" z złamywakiem i a-
paratem do wykładania piano. 

Firma „SVECIA", światowy 
lider producentów kompletnego 
wyposażenia i maszyn do dru-
ku sitowego pokazała maszyny 
oraz urządzenia  do serigrafii. 

Ciekawe było także stoisko 

W  rocznicę LWP 
H H H B H H f e r  i 

Z życia SIMP 
Goście z Poznania zwiedzili 

nasz zakład oraz nasze miasto. 
Byli na seansie w planetarium. 
Z pobytu w Olsztynie koleżanki 
i koledzy z Oddziału Poznań-
skiego byli bardzo zadowoleni. 

W dniach 14—15 września za-
rząd  koła zorganizował dwu-
dniową  wycieczkę do Poznania, 
na wystawę maszyn poligraficz-
nych „Poligrafia  79". Wystawa 
tego typu jest organizowana co 
dwa lata, na której zgromadzo-
ne są  najnowsze osiągnięcia  tech-
niczne w dziedzinie budowy ma-
szyn poligraficznych  oraz tech-
nologii. Na wystawie było wie-
lu wystawców, którzy zaprezen-
towali nam najnowsze osiągnię-
cia. I tak: 

Firma „Monotype Internatio- i 
nal" wystawiła cały zestaw i 
najnowszych maszyn do foto-  ! 
składu, z których największe • 
zainteresowanie wzbudził foto-  j 
skład „Monophoto 2000 Phototy- j 
pesetter". : 

Firma „Mergenthaler Linoty- \ 
pe GmbH" wystawiła dwie ma- \ 
szyny: jedną  do składu t rud- i 
nych tekstów i wzorów che- j 
miczno-matematycznych oraz [ 
maszynę pod nazwą  „Linotronic" • 
do składów akcydensowych. 

Firma „Howson Algraphy" i 
pokazała cały zestaw płyt pre- j 
sensybilizowanych dla techniki j 
offsetowej  wraz z maszynami i 
do automatycznej obróbki tych i 
płyt. 

Firma „B. Bacher KG" poka- \ 
zała cały program wyposażenia i 
przygotowalni offsetowej,  od i 
aparatów fotograficznych  po- ! 
przez wszystkie urządzenia  mon-
tażu, z których ciekawym urzą-
dzeniem był stół do montażu z 
bardzo dokładnymi skalami i 
zamontowanym densytometrem 
oraz wyposażenie kopiami. 

Szwedzka firma  demonstrowa-
ła maszynę do wielokrotnego 
kopiowania, sterowaną  kompu-
terem. 

Firma „Koenig & Bauer" wy-
stawiła maszynę sitodrukową, 
wielkoformatową  z tunelem su-
szącym. 

angielskiej firmy  „Rank Xerox", E 
gdzie zgromadzono najnowsze E 
typy kserografów. 

Polska wystawiała także ma- E 
szyny poligraficzne,  a miano- E 
wicie: „Grafmasz"  pokazał kil- £ 
ka typów kra ja rek do mniej - = 
szych formatów,  które cecho- £ 
wała dobra jakość i estetyka E 
wykonania. E 

W październiku braliśmy tak- E 
że udział w międzynarodowej E 
konferencji  naukowo-technicz- £ 
nej poligrafów  „Policon 79", na ~ 

Dokończenie na str . 4. = 

W dniu  26 października  br. 
gościliśmy w naszym zakła-
dzie  przedstawiciela  Pomor-
skiego  Okręgu  Wojskowego 
tow. pik.  Rakowskiego. 

Nasz  gość zwiedził  zakłady, 
następnie wziął  udział  w spot-
kaniu z Dyrekcją  i aktywem 
społeczno-politycznym  nasze-
go zakładu. 

Na  spotkaniu,  które  upły-
nęło w miłej i serdecznej  at-
mosferze,  tow. płk  Rakowski 
przedstawił  zebranym w krót-
kim zarysie historię Ludowe-
go Wojska  Polskiego,  jego 
szlak  bojowy oraz zadania  sił 
zbrojnych w budowie  socjali-

stycznego społeczeństwa.  Na-
stępnie głos  zabrał  dyrektor 
naczelny mgr Kazimierz  Ku-
czyński,  który  w swoim wy-
stąpieniu mocno zaakcentował 
ogromny wysiłek  wojska w 
podnoszeniu  swoich kwalifi-
kacji  w zakresie  obronności 
kraju,  jak również ogromnego 
zaangażowania żołnierzy  w 
pracach społecznych na rzecz 
środowiska. 

Na  zakończenie  spotkania 
wręczono naszemu miłemu 
gościowi książki  wykonane w 
naszym, zakładzie,  przekazując 
pozdrowienia  od  całej naszej 
załogi. 
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Order 
dla drukarza - seniora 

Rada Państwa przyznała tow. Alb inowi 
Narkowiczowi Krzyż Kawalerski Orderu 
Odrodzenia Polski. 

Towarzysz Albin, drukarz w specjalności 
składacz ręczny, jest pionierem drukarstwa 
polskiego na Warmii i Mazurach. 

Należał do grupy wspaniałych drukarzy 
przybyłych do Olsztyna z Wi lna, którzy we-
spół z innymi drukarzami organizowal i 
od podstaw pierwsze drukarnie. Towarzysz 
Alb in przepracował w zawodzie drukarza 
51 lat. 

Był d ługoletn im pracownikiem zespołu 
gazetowego w charakterze składacza-
-tytularza. Na tym stanowisku pracował 
od chwil i rozpoczęcia wydawania „Głosu 
Olsztyńskiego" tzn. od września 1951 roku 
do chwil i odejścia na emeryturę w 1969 
roku. 

Cieszył się opinią  pracownika posiada-
jącego duże poczucie odpowiedzialności 
za swoją  pracę i mającego do perfekcji 
opanowaną sztukę składania tytułów. 

Dekoracj i tow. Albina wysokim odzna-
czeniem dokonał w dniu 6 września 1979 r. 
w obecności licznie zebranej na tę okazję 
załogi i przedstawicieli współpracujących 
z nimi redakcj i — sekretarz KW PZPR tow. 
Zygmunt Łotys. 

Tow. Alb in Narkowicz dziękując  za odz-
naczenie z rozrzewnieniem mówił o przywią-
zaniu do pracy, którą  przez tyle lat wzoro-
wo wykonywał. 

Z okazji otrzymania orderu i 85-lecia 
urodzin tow. Albina, życzymy Mu jeszcze 
długich lat szczęśliwego życia, dużo zdro-
wia i wszystkiego najlepszego. 

K.K. I 
Fot.  R. Czerniewski  \ 

£ Podobnie , j ak w la tach ubieg-
E łych, t ak i w roku bieżącym 
E przeds ięb iors two nasze przy-
£ jęło 33 uczniów młodocianych 
i do n a u k i zawodu. Pomimo 
E t rudu , j ak i włożono w rekla-
E mę zawodu d r u k a r z a , nie u-
E dało n a m się zreal izować za-
E t rudn ien ia odpowiedn ie j licz-
E by chłopców do n a u k i zawo-
E du. 
E w g s t anu na dzień 1.10.1979 
£ r., w przeds ięb iors twie naszym 
£ uczy się zawodu 87 uczniów 
£ młodocianych. 
= Oprócz formy  szkolenia ucz-
E n iow młodocianych, przedsię-
E biors two szkoli także p racow-
£ n ików pełnole tn ich z doko-
E nanego n a b o r u lub wyraża 
E zgodę na p rzyuczan ie się do 
£ zawodu r o b o t n i k o m n i ewy-
£ kwa l i f ikowanym  już z a t r u d -
£ n ionym w zakładzie , k tó rzy z 
£ taką  prośbą  w y s t ę p u j ą  do d y -
£ rekcj i . Z w w . możl iwości w 
£ obecne j chwil i korzys ta 4 
£ p r acown ików, z tego 2 osoby 
£ (w t y m 1 kobieta) p r zyucza -
£ ją  się do z a w o d u maszyn i s ty 
| m a s z y n typo, i 2 osoby p r z y -
i ucza ją  się do zawodu m a s z y -
£ n is ty offsetowego. 

S z k o l e n i e 
Po obowiązu jącym  orkresie 

nauk i p r acown icy ci, p rzys tą -
pią  do egzaminu kwal i f ika-
cy jnego i uzyska j ą  zawód. 

P o n a d t o z i n i c j a t y w y p r z e d -
E s iębiors twa u t w o r z o n o k lasę 
r poligraficzną  w Ś r e d n i m S t u -
I d i u m Z a w o d o w y m w Olsz ty-
= nie, przy ul. Moniuszki 10. Z 
| ww. formy  szkolenia korzys ta 
| 53 p r acown ików, z tego 33 
E p r a c o w n i k ó w zalicza j uż o -
E s ta tn i rok nauk i , a 20 p r a -
: cowników k o n t y n u u j e n a u k ę 
E na II semest rze . 
[ Zgodnie z obowiązującymi 
| p rzep isami p r a c o w n i k o m u -
| czącym  się w zaocznej szkole 
E ś r edn i e j p r z y s ł u g u j e 12 dn i 
E u r lopu szkolnego, k tó ry j es t 
| co roku zwiększany o 1 
i dzień, w p r z y p a d k u osiągnię-
[ cia w r o k u p o p r z e d n i m ś r e d -
| n i e j skal i ocen 3,6. 
E P o n a d t o zakład p racy p rzy -
| dzieła nag rody pieniężne dla 
Ę tych p racowników, którzy o -
[ siągają  dobre wynik i w n a u -
E ce. Średnia skala ocen upo-
| ważniająca  do o t r zyman ia n a -
• grody nie może być niższa 
| j ak 4,0. 

j W bieżącym  roku 4 osoby 
i o t rzymały nagrody za u k o ń -
i czenie szkoły ś r edn i e j w w y -
i sokości miesięcznego w y n a -
i grodzenia, oraz 11 osób za o -
j siąganie  dobrych w y n i k ó w w 
i nauce w II roku szko lnym. 

Dokładnych informacj i  od -
| nośnie podjęcia nauk i w szko-
i le ś redn ie j o profilu  p o l i g r a -
i ficznym  w Olsztynie, o r az 
I podjęcia nauk i zawodu , u -

dziela dział s p r a w p r a c o w n i -
czych OZGraf.  B.S. 

R OK 1979 w działalności gospodar-
czej przedsiębiorstwa należy do 
szczególnie trudnych. Zaintereso-

wanym sprawami przedsiębiorstwa jest 
wiadome, że zadania założone w pla-
nie techniczno-ekonomicznym na br. 
są wyjątkowo ambitne i napięte. Za-
łożono: 

— zwiększenie sprzedaży wyrobów 
ogółem o 4,6 proc., tzn. o ponad 8 min 
złotych, 

— wzrost produkcji rzeczowej o 11,5 
min koloroodbitek, 

— zwiększenie zysku o 27,8 proc., 
— dynamikę produkcji dodanej w 

wysokości 5,0 proc., 
— wzrost przeciętnej płacy o 7,5 proc. 
Tymczasem start do realizacji tak 

wysokich zadań został, jak wiadomo, 
poważnie utrudniony ostrym atakiem 
zimy na początku stycznia br., co spo-
wodowało przerwę w pracy zakładów 
na przeciąg 6—7 dni, a w rezultacie 
ponad 3 min strat produkcyjnych, do-
datkowe koszty, wypłatę wynagrodzeń 
nie pokrytych produkcją itd. 

Równolegle pogłębił się niedobór w 
zatrudnieniu maszynistów, składaczy 
l inotypowych i pracowników pomocni-
czych. W tym stanie rzeczy, należało 
rozszerzyć wielowarsztatowość obsługi, 
a dla zahamowania postępującego spad-
ku zatrudnienia uruchamiać dodatko-
we płace, szkolić nowych fachowców, 
zwiększyć premie, itp. Mimo tych, a 

także innych poczynań, nastąpiło za-
hamowanie wzrostu wydajności pracy, 
tym bardziej, że równocześnie utrzy-
mywała się wysoka awaryjność ma-
szyn drukujących, wystąpiły trudnoś-
ci zaopatrzeniowe w papier, farby, 
kleje itp. materiały. 

Trzeba też wiedzieć, że w roku bie-
żącym priorytetowym zadaniem jest 
pełna realizacja planu wydawniczego, 
a więc wykonanie planu produkcji 

sprzedaży akcydensów wykonany zo-
stał tylko w 76,9 proc. 

Zrealizowane za 9 m-cy br. struktu-
ra asortymentowa sprzedaży wyrobów 
wywołała daleko idące skutki we 
wszystkich wskaźnikach ekonomicz-
nych. Na planowaną w wysokości 0,90 
proc. obniżkę kosztów własnych wy-
pracowano tylko 0,42 proc., uzyskano 
79,5 proc. planowanej akumulacji fi-
nansowej, a przede wszystkim nie wy-

TRUDNY ROK 
książek, które jak wiadomo wskutek 
niekorzystnych relacji między cenami 
zbytu, a kosztami produkcji są pro-
duktem deficytowym. 

Wobec wysokich braków osobowych 
większość posiadanych sił i środków 
przeznaczono na realizację tego właś-
nie zadania, przy jednoczesnym ogra-
niczeniu tempa produkcji innych asor-
tymentów, a w szczególności wysoko-
rentownych, a więc opłacalnych akcy-
densów. 

W konsekwencji tego plan produk-
cji dziełowej za 3 kw. br. przekroczo-
ny został o 7,6 proc., natomiast plan 

konano planu produkcji dodanej, przy 
jednoczesnym wstrzymaniu planowa-
nego tempa wypłat z funduszu  płac. 

Tego rodzaju wyniki kształtują o-
czywiście sytuację ekonomiczną przed-
siębiorstwa niekorzystnie. 

Należy jednak stwierdzić, że do koń-
ca roku większość wskaźników będzie 
można znacznie poprawić, a nawet w y -
konać w 100 proc. Istnieje realna szan-
sa pełnego wykonania planu sprzeda-
ży wyrobów bez papieru, bowiem po-
wstały za 3 kwartały niedobór w tym 
zakresie nie jest znaczny, a podjęte 
starania wskazują, że będą wystarcza-

jące do realizacji tego zadania w 100,0 
proc. 

Do nadrobienia, moim zdaniem, jest 
też niewypraeowana obniżka kosztów, 
na co decydujący w p ł y w będzie miało 
wykonanie planu sprzedaży, przy u-
trzymaniu obecnej dynamiki produk-
cji akcydensów i opakowań oraz okła-
dek katalogowych i okładek z folii 
produkowanych przez zakład w Mła-
wie. 

Podjęte w ostatnim czasie działania 
wskazują ponadto, że do końca roku 
nastąpi wzrost dynamiki produkcji do-
danej oraz poprawa w akumulacji fi-
nansowej. 

Trzeba jednak powiedzieć otwarcie, 
że pomyślna realizacja przyjętych w 
planie zadań jest uzależniona nie tyl-
ko od trafnych  i s łusznych decyzji 
kierownictwa przedsiębiorstwa, ale 
również od wysi łku, wydajnej i rze-
telnej pracy na każdym stanowisku, 
od maksymalnego wykorzystania zmia-
ny roboczej oraz potencjału maszyn i 
urządzeń, od gospodarczego i oszczęd-
nego stosowania materiałów i energii. 

Wiemy, że załoga Olsztyńskich Za-
kładów Graficznych,  nie zawiodła nig-
dy, w żadnej sytuacji, w iemy też, że 
i tym razem można na załogę liczyć, 
na jej zaangażowanie, ofiarność  i jej 
wydajną pracę. 

mgr J. CZERNIEWICZ 
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Wydział , k t ó r y pows ta ł n ie -
oma l samorodn ie , jego po t rze -
ba w y n i k ł a z konieczności po-
łączenia  i uzupe łn ien ia proce-
s ó w technologicznych chemi -
grafii  i p rzygo towaln i offse-
towej . 

Niewie lu wierzyło w zasad-
ność u tworzen ia t e j n o w e j ko-
mórki o r g a n i z a c y j n e j w n a -
szym zakładzie . W chwi l i o -
becnej , mimo, że w innych 
zak ładach p r o d u k c y j n y c h tego 
się n ie p r a k t y k u j e , w n a s z e j 
sy tuac j i zdało to egzamin. 

Powodzenie t e j koncepc j i za-
wdz ięczamy w g ł ó w n e j m i e -
rze ludz iom z a t r u d n i o n y m w 
produkc j i . Ludziom, k tórzy 
m i m o jeszcze, j a k n a po l igra-
fię  k ró tk iego s tażu pracy , po-
trafią  się p rzys tosować do 
p r a c y w chemigrafi i ,  j ak i w 
p rzygo towa ln i offsetowej. 

Wśród tych, k tórzy w y k o -
n u j ą  wie lo funkcy jne  czynnoś-
ci, k tórzy potrafią  się prze-
kwal i f ikować  w k ró tk im o-
kresie czasu z j e d n e j czyn-
ności do d rug i e j należą:  Ro-

m a n Sikora, W a n d a Judycka , 
Czesław Kwia tkowsk i , Wło-
dzimierz Antoszewski , Wła -
dys ław Kore jwo . 

K a d r a Wydzia łu R e p r o d u k -
cji to g łównie młodzi, k tórzy 
pos iada ją  już duży zasób 
wiedzy teore tycznej , j ak i d u -
że umie ję tnośc i p rak tyczne , 
do k tórych należą:  Gabr ie la 
Sikorska , Ewa Echaus t , Roman 
Sikora, H a n n a Sztorc, Cezary 
N a r b u t , Karo l Polski. 

Na wydzia le są  ludzie, k tó -
r y m nie obo ję tne są  s p r a w y 

ogólnozakładowe, k tórzy swo-
ją  pos tawą  w ś w i a d o m y m i 
ce lowym dzia łaniu , p rzyczy-
n ia ją  się do p o m n a ż a n i a w a r -
tości p rodukc j i , swoją  pos t a -
wą  są  wzorem dla innych , 
między i nnymi należą  do 
nich: Małgorza ta S ł a w u s z e w -
ska, Władys ł aw Kore jwo , M a -
ciej Pa to ła , H e n r y k Sikorski , 
D a n u t a P iwecka , A n n a Kuba . 
Wielu a w a n s o w a ł o na odpo-
wiedz ia lne s t anowiska zawo-
dowe, j ak i społeczne: Czes-
ł aw Jeżowski , Witold Mar tu l , 

R o m a n Sikora i H e n r y k So-
bolewski . 

Nie sposób wymien ić wszy-
stkich, k tórzy swoją  pos tawą 
n a to zasługują .  Wymien ien i 
są  po pros tu r ep rezen tac j ą  za-
łogi, chyba na jmłodszego 
Wydzia łu w n a s z y m zakładzie 
— ludzie, k tórzy z r o k u n a 
rok, z miesiąca  na miesiąc 
p r a c u j ą  coraz lep ie j i w y d a j -
nie j , n a wie lu odpowiedz ia l -
nych odc inkach p r o d u k c y j -
nych. R.M. 

I B H l l l l H M W l l I l l l l l l W lll l l l l l l l l l l l l i i l l lffl  I I I I I I 
12 paźdz ie rn ika , obchodzi -

l i śmy szczególnie doniosły o -
g ó l n o n a r o d o w y jub i leusz . T e -
go to w ł a ś n i e dnia , p rzed 36 
l a ty I D y w i z j a P i echo ty im. 
T a d e u s z a Kościuszki w b i tw ie 
pod Len ino na Bia łorus i p r z e -
szła s w ó j chrzes t b o j o w y i 
rozpoczęła c h l u b n y szlak bo -
j o w e j s ł a w y drogą  do k r a j u 
i zwyc i ę s twa na jk ró t szą ,  a 
dla losów n a r o d u n a j b a r d z i e j 
słuszną. 

Naród polski wa lczy ł z fa-
szyzmem od p ie rwszego do o-
s ta tn iego dn ia w o j n y n a wszy -
s tk ich f ron tach .  J e d n a k ż e po-
ws tan ie p i e r w s z e j w naszych 
dzie jach r e g u l a r n e j fo rmac j i 
ludowego wo j ska , walczącego 

ska Polskiego s tanowią  już 
his tor ię n ieznaną  przez 3/4 
żyjącego  obecnie pokolenia. 
Zmien i ły się czasy, g r u n t o w -
n e przeobrażenia dokonały 
się w k r a j u i w s i łach zbro j -
nych . 

Nasze wo j sko dysponu je 
dziś n i e p o r ó w n y w a l n ą  do lat 
w o j n y techniką  bojową. 

Rakie ty , lo tnic two n a d -
dźwiękowe, urządzenia  e lek-
t roniczne, powszechna moto -
ryzac ja i upance rn ien ie wo j sk 
uwie lokro tn ia siłę ognia i 
m a n e w r u , t y m bardziej , że 
t echn ikę tę obs ługu je w y -
kszta łcony i wysokokwal i f iko-
w a n y , głęboko ideowy i za -
a n g a ż o w a n y żołnierz. 

36 lat w służbie narodu 
u boku Armi i Radzieckie j , 
była donios łym a k t e m pol i -
t ycznym i s tanowi ło h i s to -
ryczne w y d a r z e n i e w proces ie 
wa lk i o by t n iepodległy n a -
rodu polskiego, o jego mie j s ce 
w Europie , o pos tęp społecz-
ny i socja l izm. 

Lenino, to początek  c h l u b -
ne j b o j o w e j drogi ludowego 
żołnierza polskiego. P o t e m 
były k r w a w e wa lk i o p r zy -
czółki n a Wiśle, o Warszawę , 
o p rze łamanie Wału P o m o r -
skiego, o Kołobrzeg i polskie 
Wybrzeże. Wreszcie — ope ra -
c ja ber l ińska , w k t ó r e j W o j -
sko Polskie uczestniczyło s i ła-
m i dwóch a rmi i ogó lnowoj -
skowych i ko rpusu p a n c e r n e -
go oraz lotniczego. W ca łe j 
a n t y h i t l e r o w s k i e j koal ic j i j e -
dyn ie nasz żołnierz — u boku 
żołnierza radzieckiego — bra ł 
udzia ł w sz tu rmie stolicy I I I 
Rzeszy. J e d y n i e nasz żołnierz 
dostąpił  zaszczytu uczestnicze-
nia w h i s to ryczne j defiladzie 
zwyc ięs twa n a P lacu Czerwo-
n y m w Moskwie . Ludowy żoł-
n ierz niósł wolność umęczo-
n e m u narodowi , przywróci ł 
Polsce p ias towsk ie dziedzi-
ctwo, w b i j a ł s łupy gran iczne 
nad Odrą  i Nysą  Łużycką. 

T a m t e hero iczne la ta n a r o -
du i wa lk i L u d o w e g o W o j -

P r z e b r z m i a ł y echa walk , 
a l e n ie p rzes ta ły zagrażać n a -
szej soc ja l i s tyczne j ojczyźnie i 
i n n y m p a ń s t w o m wspólnoty 
soc ja l i s tyczne j , te s ame siły, 
k tó re zrodziły faszyzm  i roz-
pę ta ły d rugą  w o j n ę światową. 

L u d o w e Wojsko Polskie 
wnos i liczący  się wk ład w 
społeczno-gospodarczy rozwój 
k r a j u . Jes t ono obecne na 
wszys tk ich newra lg icznych od-
c inkach f rontu  b u d o w n i c t w a 
socja l is tycznego. J e s t t akże o -
becne wszędzie t am, gdzie 
n a j t r u d n i e j i na jn iebezp iecz -
n ie j — gdzie żywioł zagraża 
ludzk iemu życiu i mieniu , 
gdzie n iezbędna jes t dobra o r -
ganizac ja , szybkie i s p r a w n e 
działanie. 

Żołnierski wys i łek wspie ra 
a k t y w n i e całe ob ronne zaple-
cze k r a j u , zwłaszcza obrona 
cywi lna — tysiące  ludzi zor-
gan i zowanych w zak ładowych 
i t e r enowych oddzia łach sa -
moobrony i j ednos tkach r a -
townic twa . S tanowią  oni p rze-
d łużenie zbro jnego r amien i a 
na rodu i r a z e m z żołnierzami 
służą  wie lk ie j sp r awie n i ena -
ruszalności g ran ic Ojczyzny* i 
bezpieczeńs twa k r a j u . 

ppłk mgr Cz. NOWAKOWSKI 

Sprawozdanie z działalności 
służby socjalnej 

W roku bieżącym  przedsię-
biorstwo kontynuowało starania 
o dalszą  poprawę warunków 
mieszkaniowych załogi. Między 
innymi wysłaliśmy do Zjedno-
czenia pismo zawierające  proś-
bę o interwencję w sprawie 
zwiększenia rocznych przydzia-
łów mieszkań spółdzielczych dla 
wykwalifikowanych  drukarzy 
naszego przedsiębiorstwa. W 
sprawie powyższej prowadzone 
były bezpośrednie rozmowy z 
Wojewodą  Olsztyńskim, Prezy-
dentem Miasta Olsztyna i dy-
rektorem Spółdzielni Mieszka-
niowej „Pojezierze" w Olszty-
nie. Dzięki naszym staraniom 
trzech pracowników przedsię-
biorstwa otrzymało przydziały 
mieszkań. 

Od początku  roku do końca 
października przedsiębiorstwo 
udzieliło ogółem 76 pożyczek z 
zakładowego funduszu  mieszka-
niowego na łączną  sumę 876 
tys. złotych, z tego: 64 poży-
czek na remonty i moderniza-
cję mieszkań, 11 pożyczek na 
uzupełnienie wkładów mieszka-
niowych i jedną  pożyczkę na 
budowę domku jednorodzinne-
go. 

Koszty zakładowej działalnoś-
ci socjalnej za okres od 1 stycz-
nia do 30 września br. wynoszą 
ogółem 836,4 tys. zł., co sta-
nowi 787 proc. planowanych 
dochodów rocznych. W ramach 
zakładowej działalności socjal-
ne j w roku bieżącym  przed-
siębiorstwo zorganizowało trzy 
wycieczki turystyczno-krajo-
znawcze. do Krakowa i okolic, 
jedną  do Gdańska, oraz wyjazd 
na Targi Poznańskie. Pracowni-
kom, członkom rodzin pracow-
ników i emerytom wydaliśmy 
ogółem 48 skierowań na wcza-

sy pracownicze organizowane 
przez FWP i inne zakłady pra-
cy. 

Z usług Zakładowego Ośrod-
ka Rekreacji i Sportu korzy-
stało ogółem 250 pracowników, 
członków rodzin, emerytów i 
rencistów, w tym 172 osoby 
otrzymały skierowanie na peł-
ne. dwutygodniowe wczasy w 
ośrodku. 

Na zimowiska, kolonie i obo-
zy letnie skierowaliśmy ogółem 
82 osoby. 

Zgodnie z obowiązującymi 
przepisami przedsiębiorstwo u-
dzieliło pomocy mater ia lnej dla 
młodych małżeństw, polegającej 
na częściowej spłacie za pra-
cowników kredytów zaciągnię-
tych w PKO. Z te j formy  po-
mocy skorzystało 12 rodzin pra-
cowników. Wydatki na ten cel 
wynoszą  24.084 złote. 

Siedmiu pracowników i eme-
rytów znajdujących  się w wy-
jątkowo  t rudnej sytuacji ma-
terialnej otrzymało bezzwrotne 
zapomogi pieniężne w wysoko-
ści od 1000 zł, do 1500 zł. 67 
osób otrzymało częściowy zwrot 
kosztów wyjazdu na urlop do 
wybranej miejscowości. Wydat-
ki na ten cel wynoszą  9 tys. 
złotych. 

Służba pracownicza wspólnie 
z Radą  Zakładową  zorganizowa-
ły dostawy ziemniaków, wa-
rzyw i owoców dla pracowni-
ków. Ogółem dostarczono do 129 
mieszkań pracowników, emery-
tów i rencistów 31.250 kg ziem-
niaków, w tym część bezpłat-
nie. Zakupiono i odsprzedano 
pracownikom 7500 kg cebuli i 2 
tony jabłek. 

W czerwcu br. reprezentacja 
naszych zakładów startowała w 
kolejnej, drugiej Spartakiadzie 

Międzyzakładowej Poligrafów 
zorganizowanej tym razem w 
Białymstoku. Występ naszych 
sportowców należy uznać za 
bardzo udany, ponieważ zajęli 
oni pierwsze miejsce. 

W lipcu br. zorganizowane 
zostało w przedsiębiorstwie Za-
kładowe Koło Automobil Klu-
bu Warmińsko-Mazurskiego 
..Gryf". 

Szczególnym osiągnięciem  te j 
organizacji zakładowej było 
zorganizowanie dwóch rajdów 
samochodowych poligrafów. 

Ognisko TKKF „Gryf"  zorga-
nizowało kolejną  spartakiadę 
zakładową.  Sekcja Kręglarska 
Ogniska TKKF „Gryf"  ambit-
nie walczy o utrzymanie się w 
II lidze kręglarskiej . 

Zarząd  Zakładowego Koła 
Polskiego Związku  Wędkarskie-
go był organizatorem IY Ogól-
nopolskich Gruntowych Zawo-
dów Wędkarskich Poligrafów  na 
Kanale Grunwaldzkim koło Mi-
kołajek. 

Zakładowe Koło PZW zorga-
nizowało ponadto kilka wyjaz-
dów na zawody wędkarskie. 
Zgodnie z tradycją  organizowa-
ne były wyjazdy na biwaki do 
ośrodka i na grzybobranie. 

W ramach zakładowej dzia-
łalności kulturalno-oświatowej 
kontynuowana była działal-
ność zespołu muzyczno-estrado-
wego. Przedsiębiorstwo organi-
zowało choinkę noworoczną  dla 
dzieci pracowników, imprezę z 
okazji Dnia Kobiet. Zakupiona 
została duża ilość kar t wstępu 
na imprezy o charakterze kul-
turalno-rozrywkowym, w tym 
również dla dzieci z okazji Dnia 
Dziecka. 

mgr Józef  Radziewicz 
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Krzyżówka 
POZIOMO: 1. Tam rozpoczął  się szlak I Armii WP, 5. Może 

być l inotypowy lub stereotypowy, 8. Kraina historyczna w Kar-
patach, 9. Roślina pnqca z rodziny palm używana do wyrobu 
lasek, mebli itp., 12. Klub, który zdobył Puchar Polski 1979, 13. 
Mocny napój spirytusowy, 14. Papiery urzędowe, 15. Organ kon-
troli państwowej, 17. Dział f i lo logi i na wyższej uczelni, 20. Cem-
brzyńska, 21. Odświętny strój, 23. Otwór w murze, 26. Cienka tka-
nina jedwabna, 27. Pisarz angielski pochodzenia polskiego, 29. 
Narodowość, 30. Pomysł, projekt, 31. Dawniej — urzędnik pol ic j i 
ziemskiej na Litwie. 

P I O N O W O : 1. Odkryty wagon, 2. Może być służbowa lub 
dyplomatyczna, 3. ... plus ultra, 4. Grupa ludzi mających wspólny 
plan, program, 5. Pośrednik w zawieraniu małżeństwa, 6. Staro-
żytne maszyny wojenne, 7. Zastąpiła  balię, 10. Ukochany bogini 
Eos, zabity przez Artemidę, 11. Część akropolu, 16. Obraz o te-
matyce rel igi jnej w sztuce bizantyjskiej, 17. Stopniowy rozwój, 
doskonalenie, 18. Część wód odcięta od morza, 19. Królewskie 
krzesło, 22. Imię angielskie, 24. Wapienny płaskowyż w Górach 
Dynarskich, 25. Nieprzyjemny zapach, 28. Organizacja mająca 
na celu obalenie de Gaul le 'a i objęcie władzy we Francji. 

Opracowa ł : RYM 

Z życia Rady Zakładowej 
W miesiącu  październiku Ra-

da Zakładowa wystąpiła  z go-
rącym  apelem do załogi nasze-
go zakładu z prośbą  o dostar-
czanie zbędnej odzieży, która 
jest jeszcze w dobrym stanie i 
dostarczanie je j do Rady Zakła-
dowej. Naszym zdaniem jest to 
inicjatywa ze wszech miar god-
na poparcia, gdyż znajdują  się 
jeszcze ludzie potrzebujący  na-
szej pomocy. Jak do te j pory 
apel nasz nie odniósł pożądane-
go skutku, być może nie do 
wszystkich wiadomość ta dotar-
ła. Znając  ofiarność  naszej za-
łogi we wszelkiego rodzaju ak-
cjach tego typu ponawiamy 
nasz apel. Odzież przekazana 
zostanie do Społecznego Komi-
tetu Pomocy. Odzież prosimy 
dostarczać do Rady Zakładowej 
IV piętro pokój 230. 

W IV kwar ta le 1979 roku u-
pływa roczna kadencja sprawo-
wania mandatu członków kon-
ferencji  samorządu  robotnicze-
go przez blisko 135 tys. robot-
ników — przedstawicieli wy-
działów działalności podstawo-
wej. 

Zgodnie z wytycznymi Cen-
t ra lnej Rady Związków  Zawo-
dowych z lipca 1978 roku w 
sprawie regulaminu samorządu 
robotniczego, wybory robotni-
ków — przedstawicieli wydzia-
łów działalności podstawowej 
do konferencji  samorządu  robot-
niczego należy organizować co 
roku. 

W miesiącu  listopadzie na na-
radach wydziałowych i oddzia-
łowych wybierać będziemy w 
naszym zakładzie robotników — 
przedstawicieli wydziałów dzia-
łalności podstawowej do konfe-
rencji samorządu  robotniczego. 
W tym roku również upływa 
kadencja Rady Zakładowej. 
Kampanie sprawozdawcze prze-
biegać będą  w okresie przygo-
towań do VIII Zjazdu naszej 
partii jak również przypadają-
cej w tym czasie 110 Rocznicy 
powstania Związku  Zawodowe-
go Pracowników Poligrafii. 

Od nas zależeć więc będzie 
aby przebiegały one w duchu 
socjalistycznej demokracji, tro-
ski o przyszłość i rozwój nasze-
go zakładu. 

Tematem narad będą  takie 
zagadnienia jak: 

1) Ocena wykonania wnios-
ków z narad wytwórczych i 
sesji KSR. 

2) Ocena przebiegu wykona-
nia zadań społeczno-gospcdar-
czych i przygotowania zakładu 
do zimy. 

3) Wybory robotników — 
przedstawicieli wydziałów dzia-
łalności podstawowej do kon-
ferencji  samorządu  robotnicze-
go. 

4) Wybory mężów zaufania. 
5) Wybory Rad Oddziałowych 

w drukarniach w terenie. 
6) Wybory delegatów na za-

kładową  Konferencję  Sprawoz-
dawczo-Wyborczą  Rady Zakła-
dowej. 

W miesiącu  październiku z 
inicjatywy Rady Zakładowej i 
Dyrekcji Olsztyńskich Zakładów 
Graficznych  przeprowadzone zo-
stały eliminacje konkursu pod 
hasłem „Co wiem o BHP". W 
eliminacjach udział wzięły 32 
osoby, do finału  zakwalifikowa-
ło się 9 osób. W dniu 27 X 1979 
roku odbył się finał  konkursu. 
Najlepszymi okazali się: 

1) Waldemar Gałęziewski 124 
punkty, 2) Mirosław Gałęziew-
ski 120 punktów, 3) Maciej Pa-
toła 116 punktów, 4) Edmund 
Reinowski 113 punktów, 5) Ka-
rol Polski 112 punktów, 6) Ro-
man Brysiak 107 punktów, 7) 
Zdzisław Nowak 98 punktów, 8) 
Zbigniew Stankiewicz 78 pun-
któw, 9) Irena Kucka 37 pun-
któw. 

Wszyscy uczestnicy finału  o-
trzymali pamiątkowe  kufle,  6 
najlepszym nagrody pieniężne 
zostaną  wręczone na akademii 
z okazji 62 rocznicy Rewolucji 
Październikowej. 4 najlepszych 
weźmie udział w konkursie na 
szczeblu Oddziału Związku  Za-
wodowego Pracowników Poli-
grafii.  Zwycięzcom serdecznie 
gratulujemy i życzymy sukce-
sów w dalszych potyczkach. 

Dokończenie ze str. 2 

której wystąpili  z referatami 
przedstawiciele ZSRR, Anglii, 
RFN, Czechosłowacji i Polski. 
Byli także goście z Bułgarii i 
Rumunii. Na konferencji  tej 
odczytano 13 referatów,  z któ-
rych najciekwaszymi były re-
feraty:  „Sterowanie wartościa-
mi tonów w drukowaniu offse-
towym", „Wpływ morfologii 
pigmentów na jakość odbitki w _ 
offsetowym  procesie drukar- £ 

Z życia [ 
SIMP 

skim", „Wykonanie wyciągów  £ 
barwnych metodą  Ton-Index i £ 
zastosowanie urządzenia  Ge- £ 
varex Combi firmy  AGFA-GE- | 
V A E R T \ „Drukowność farb  a = 
reologia", „Niektóre utrudnię- £ 
nia w drukowaniu a parametry £ 
reologiczne farby". 

Konferencja  zakończyła się 16 £ 
października 1979 r., z której £ 
mamy wszystkie materiały. 

W chwili obecnej zarząd  koła E 
SIMP czyni starania w kierun- E 
ku założenia nowego koła SIMP E 
przy Sp-ni Pracy Poligrafika  w | 
Bartoszycach. Wstępne rozmowy 
zostały już przeprowadzone, więc 
nie powinno być przeszkód, by 
powiększyło się grono stowarzy-
szonych techników poligrafów 
w SIMP. 

Przygotowujemy się także do 
zebrania sprawozdawczo-wybor-
czego SIMP, które odbędzie się 
29 listopada 1979 roku. 

W. Sieradzki £ 

K O N T R A S T Y 

Z zewnątrz  nasza posesja P rezentuje się całkiem,  całkiem. 
Zresztą  dbamy  o porządki.  A wewnątrz? Cóż, zaraz spadnie 
biały śnieg, przykryje  panujący bałagan.  I  też będzie  cał-
kiem, całkiem... 

i g M 
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Anal izując  zais tnia łe wypadk i przy p r a c y 
za t rzy k w a r t a ł y 1979 r . na leży stwierdzić, 
że ich liczba w p o r ó w n a n i u z ana logicznym 
okresem ub. roku zmnie j szy ła się o t rzy, 
a l iczba dni n i ep rzep racowanych w s k u t e k 
zwolnienia l ekarsk iego zmnie jszy ła się o 
t rzynaście . Oto po równan ie : 

Liczba w y p a d k ó w 
Liczba dni n ieprzeprac . 

Rak 1978 
17 

250 

Rok 1979 
14 

237 

Niby nie jest t a k źle, ale n ie m a się z 
czego cieszyć. Większości w y p a d k ó w można-
by uniknąć,  zwraca jąc  u w a g ę n a to co się 
robi i j ak robi . 

Wśród cz ternas tu poszkodowanych, na 

p racowników, k t ó r a z t ak ich czy m n y c l t t 
względów nie p r a c u j e sys tematyczn ie , a n a £ 
w idok p r a c o w n i k a dy rekc j i d o s t a j e - na r a sS 
o lb rzymiego zapału do pracy . Nie zda je so-S 
bie t a k a osoba sp rawy , że ten g w a ł t o w n y ! 
zryw do maszyny czy innego urządzenia  mo-S 
że spowodować wypadek . Nie chcę sugero-E 
wać, że z w /w powodu zais tniały w s z y s t k i e ! 
wypadki , ale po pros tu ostrzec roztargnio-S 
nyeh, że t ak ie pos t ępowan ie jest n iewłaśc i -E 
w e i n iebezpieczne n ie t y l k o dla j e d n e j oso-E 
by. 

Zapomina ją  n iek tórzy , że m a s z y n a s k ł a d k i 
się z części ruchomych , k t ó r e przy nieuwa-H 
dze lub zapomnien iu się, p rzypomina ją  w ! 
sposób bolesny, że n i e można wykonywaćE 

Wypadkowość w pracy 
I szczęście w w y p a d k a c h lżejszych, znalazło 

się dwo je uczniów i cztery osoby poniżej 
lat dwudzies tu . Dziesięć w y p a d k ó w spowo-

5 dowali mężczyźni , a cztery kobiety . 

£ W e wszystkich w y p a d k a c h zespół powy-
£ padkowy n a p ie rwszym mie j scu uznał nie-
| uwagę l u b nieostrożność p racowników, co 

| było bezpośrednią  przyczyną  wypadku . W 
Ę trzech p rzypadkach uznano także przyczyny, 
£ k tóre mia ły w p ł y w n a zais tniały wypadek. 
£ Wsku tek n iewłaśc iwe j organizacj i pracy 
| oraz zabezpieczenia maszyn i urządzeń.  Oczy-
£ wiście komis ja powypadkowa anal izując 

I przyczyny wypadku , zleca do wykonan ia 
także tematy , k tó r e powinny zapobiegać da l -
szym wypadkom przy pracy . 

| Często pracowniik(ca) poszkodowany t ł u m a -
| czy się, że spieszył się, by wykonać no rmę , 
5 lub że n aw e t n i e wie, j ak do w y p a d k u do-
£ szło. Spiesz się powoli — mówi przys łowie . 
£ Często chodzę po wydzia łach p r o d u k c y j n y c h 
: mogę więc stwierdzić, że jest p e w n a g rupa 

żadnych czynności w czasie j e j biegu. R a t u - H 
jąc  s ekundy lub minu ty , t r a c i m y c z a s a m i § 
dni i tygodnie n a ku rac j ę , czy to s ię o p ł a - 5 
ca? Wątpię.  Utraconego zdrowia n i e m o ż n a ! 
kupić za złotówki i o t y m na leży p a m i ę t a ć ! 
szczególnie obsługując  maszynę . 

Należy także pamię tać o s k u t k a c h ekono-f 
micznych i s t r a tach ponies ionych przez za-= 
kład z ty tu łu w y p a d k ó w przy p racy . Za c z y - i 
jąś  n i euwagę lub n ieos t rożność płaci c a ł a ! 
załoga. 

s 
Załoga OZGraf.  pod względem w y p a d k o - 1 

wości zalicza się do czołówki w Zjednocze-= 
niu P rzemys łu Poligraficznego.  Nie jest t o j 
n ies te ty fakt  pocieszający,  a r acze j s m u t n y S 
P r z o d u j m y w Z P P , a le pod i n n y m wzg lę - f 
dem. Nie b ó j m y się i n i e w s t y d ź m y nap i ę t -£ 
nować tych, k tó rzy łamią  przepisy bhp. Zd ro -5 
wie każdego p r a c o w n i k a jest sprawą  całejE 
załogi. 

Jerzy STANKIEWICZ 1 
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Każdy  pracownik  Olsztyńskich  Zakładów 
m 

Graficznych  bierze czynny udział 
we współzawodnictwie  zakładowym 
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..Rodzinne"  zdję-
cie załogi  nr 6. 
Pierwsza od  le-
wej: Hanna 
Hrynkiewicz,  Jo-
lanta,  Mirosław 
i Jerzy  Stankie-
wiczowie. Miro-
sław i Hanna 
tworzyli  najlep-
szy duet.  zwy-
ciężając w pun-
ktacji  ogólnej 
rajdu. 

Zakładowe koło AWM „Gryf" 
po raz drugi od chwili swego ist-
nienia zorganizowało samochodo-
wy rajd turystyczny na trasie Ol-
sztyn — Nowa Kaletka. Współor-
ganizatorem rajdu i imprez re-
kreacyjnych było Ognisko TKKF 
Gryf.,  AWM Olsztyn, Rada Za-
kładowa i Dyrekcja OZGraf. 

Na ogólną  punktację rajdu „Je-
sień 79" złożyły się trzy próby 
sprawnościowe: dwie próby to 
jazda między kołkami na czas 
oraz trzecia próba przewożenia 

kubka z wodą  na czas. W rajdzie 
uczestniczyło 11 załóg, a łączna 
liczba uczestników wyniosła pra-
wie 40 osób, składająca  się z pra-
cowników OZGraf.  i ich rodzin. 

Już od pierwszej próby rozgo-
rzała zacięta i wyrównana wal-
ka, a różnice czasowe były mini-
malne, chociaż trzeba przyznać, 
że próby nie były zbyt skompli-
kowane. O końcowych rezultatach 
zadecydowała próba z wodą.  Tu 
wchodziło w grę również zaanga-
żowanie pilota. 

W ostatecznej punktacji zwycię-* 
żyła załoga Mirosław Stankiewicz 
z pilotem Hanną  Hrynkiewicz 
(Fiat 126p) — 96 pkt. karnych, 2. 
Ryszard i Barbara Maćkowiako-
wie (Skoda) — 103 pkt., 3. Jerzy 
i Sławomir Lubińscy (Fiat 126p) — 
110 pkt., 4. Ryszard i Anna Kło-
sowscy (Fiat 126p) — 114 pkt., 5. 
Czesław i Elżbieta Jeżowscy (Sko-
da) — 115 pkt., 6. Gerard Rymkie-
wicz i Marian Dziczkaniec (Syre-

Rajd 
uiuiiiiiiłninnniiiiiiiiiiiiiiiainiiiłiiiiiiiiłuj 

Tury-
uiiiiiiiiitiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinminuiirniiiii 

styczny 

, ms • 

Załogi  w pełnej gotowości do  startu  w pierwszej próbie sprawno-
ściowej na parkingu  naprzeciw OZGraf. 

JI1II1 luiiinmiwuimiiMUiimuui 

„Jesień-79" 
miiiiiiiiiuiiiiiminiimiinniminiiiumtinr 
na) — 119 pkt., 7. Roman i Bar-
bara Sikorowie (Trabant) — 121 
pkt., 8. Jerzy i Zofia  Gulakowie 
(Fiat 126p) — 138 >pkt„ 9. Jerzy 
i Jolanta Stankiewiczowie (Fiat 
126p) 139 pkt, 10. Witold i Izabela 
Saganowie (Fiat 12Sp) — 146 pkt., 
11. Beniamin i Tomasz Filimono-
wie (Fiat 126p) — 250 pkt. kar-
nych. 

Imprezą  towarzyszącą  były za-
wody rekreacyjne, w których 
uczestniczyła większość przeby-
wających  w ośrodku. W rzutach 
lotkami najlepsze rezultaty osią-
gnęły: Barbara Maćkowiak — 
58 pkt., Jolanta Stankiewicz — 48 

i Anna Kłosowska — 46 pkt., a 
wśród mężczyzn: Beniamin Fili-
monow — 50 pkt., Jerzy Stan-
kiewicz — 49 i Jerzy Gulak — 
48 pkt. 

Strzelanie z wiatrówki wśród 
mężczyzn miało bardzo wyrówna-
ny poziom. Zwyciężył Jerzy Lu-
biński — 85 pkt., 2. Beniamin Fi-
limonow — 84 i 3. Ryszard Kło-
sowski — 84 pkt. w kategorii pań 
bardzo dobrze strzelała Barbara 
Sikora — 75 pkt. 

Na zakończenie imprezy koman-
dor rajdu Ryszard Maćkowiak 
wręczył wszystkim załogom upo-

minki. Uczestnicy rajdu „Jesień 
79" wyrażali zadowolenie z uda-
nej imprezy, tym bardziej, że 
piękna pogoda pozwoliła na przy-
jemny i atrakcyjny wypoczynek. 
Jedna sprawa tylko nie „wypali-
ła". Zaplanowany gorący  posiłek 
nie doszedł do skutku bo po pro-
stu... skwaśniała grochówka nie 
nadawała się do konsumpcji. Z 
konieczności więc przypiekano su-
chy chleb nad ogniskiem, który 
równie bardzo smakował. No cóż, 
na bezrybiu i rak ryba... 

J. STANKIEWICZ 

W  oczekiwaniu na ogłoszenie  oficjalnych  wyników rajdu  i rozdanie 
nagród. 

Fot. Ryszard Maćkowiak 
Przy ognisku  uczestnicy rajdu  w czasie pieczenia ... chleba. 
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Najaktywniejsi sportowcy OZGraf. 

taka ryba 
W dniu 16.09.1979 r. odbyły sią 

na Kanale Mioduńskim koło Mi-
kołajek gruntowe zawody węd-
karskie o puchar prezesa Koła 
PZW „Olsztyn-Miasto". 

W zawodach startowały 9-osobo-
we drużyny Kół PZW ,,01sztyn-
-Miasto" i „Gryf-Prasa"  w skła-
dzie po 2 juniorów i 7 seniorów, 
w klasyfikacji  drużynowej i in-
dywidualnej. 

Naszą  drużynę reprezentowali: 
w kategorii juniorów: 

1. Sławomir Plutyński. 
2. Marek Plutyński 

w kategorii seniorów: 
1. Zbigniew Karpiński 
2. Tadeusz Juchniewicz 
3. Jerzy Gulak 
4. Jerzy Juchniewicz 
5. Romuald Plutyński 
6. Mirosław Olszewski 
7. Jan Pionka 
8. Jan Kalinowski (indyw.) 
Zawody zakończyły się sukce-

sem naszej drużyny „Gryf-Prasa"', 
która uzyskała łącznie  51 punk-
tów wyprzedzając  drużynę Koła 
„Olsztyn-Miasto" o 13 pkt. (Punk-
ty stanowiła suma uzyskanych 
miejsc przez zawodników) 

Wręczenia pucharu naszej dru-
żynie dokonał prezes Koła „Olsz-
tyn-Miasto" kol. Karol Bazydło. 

W klasyfikacji  indywidualnej 
nasi zawodnicy uzyskali następu-
jące  wyniki: 

w kategorii juniorów: 
1. Sławomir Plutyński 
2. Marek Plutyński 

w kategorii seniorów: 
1. Zbigniew Karpiński 
2. Tadeusz Juchniewicz 
3. Jerzy Gulak 
4. Jan Pionka 
5. Romuald Plutyński 
6. Mirosław Olszewski 
7. Jerzy Juchniewicz 
8. Jan Kalinowski 

Zawody sprawnie przeprowa-
dziła Komisja Sędziowska w skła-
dzie: 

Sędzia Główny — Czesław Wie-
liczko — Gryf-Prasa 

Z-ca Sędziego Gł. — Jan Siwek 
„Olsztyn-Miasto". 

Sekretarz — Zygmunt Bogusz — 
— Olsztyn-Miasto 
Wagowy — Edmund Sławuszewski 
— Gryf-Prasa 

Na zakończenie zawodów za-
wodnicy otrzymali upominki u-
fundowane  przez uczestniczące 
Koła, których wręczenia dokonali, 
prezes Koła „Olsztyn-Miasto" kol. 
Karol Bazydło oraz Sędzia Głów-
ny Zawodów kol. Czesław Wie-
liczko. 

W klasyfikacji  indywidualnej 
w kategorii juniorów I miejsce 
zajął  kol. Sławomir plutyński 
„Gryf-Prasa",  a w kategorii se-
niorów — kol. Antoni Swat — 
,Olsztyn-Miasto".. 

— 1 miejsce — 1950 pkt. 
— 2 miejsce — 1683 —,,— 

— 3 miejsce — 3580 —„— 
— 4 miejsce — 2991 —„— 
— 5 miejsce — 2269 —,,— 
— 6 miejsce — 2045 —„— 
— 9 miejsce — 1705 —,,— 
— 10 miejsce — 1660 —„— 
— 11 miejsce —1635 —„— 
— poza konkursem — 1931 

Wielkoryb 
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WĘDKARSKIE MISTRZOSTWA POLSKI 
W dniu 29 lipca 1979 r. w Rze-

szowie na zaporze rzeki Wisłoki 
odbyły się Wędkarskie Gruntowe 
Mistrzostwa Polski. 

Do drużyny reprezentującej  na-
sze województwo zakwalifikował 
się w eliminacjach okręgowych 
członek naszego Kola Kol. Tade-
usz Juchniewicz. W zawodach 
startowały 42 reprezentacje okrę-
gów w trzy osobowych skła-
dach — łącznie  ponad 120 zawod-
ników. 

Już losowanie stanowisk wypa-
dło nie pomyślnie dla naszego re-
prezentanta, gdyż wylosował sta-
nowisko wśród Kadry narodowej. 
Pomimo fatalnego  losowania Kol. 
Juchniewicz podjął  rywalizację z 
czołówką  Polski. Niestety pech 
chciał, a może też nerwy, że 
dwugodzinny urobek znajdujący 
się w brezentowym wiadrze prze-

wrócił się i wraz ze znajdującą 
się w nim wodą  spłynął  po 3 me-
trowym betonowym zboczu do 
łowiska. 

Trzecią  ostatnią  godzinę zma-
gań rozpoczął  Kol. Juchniewicz 
prawie z zerowym kontem, lecz 
nie załamując  się pechowym wy-
darzeniem zdołał w ostatniej go-
dzinie złowić 110 ryb o wadze 
1650 gramów co dało mu osta-
tecznie 31 miejsce. 

Lepiej powiodło się Kol. Juch-
niewiczowi w Morskich Mistrzo-
stwach Polski, które odbyły się 
w dniu 9 września 1979 r. na pół-
wyspie Helskim. 

W zawodach tych startowały 
32 drużyny w 3 osobowych skła-
dach reprezentujące  poszczególne 
okręgi. 

Nasza drużyna w składzie któ-
rej startował Kol. Tadeusz Juch-

niewicz broniła tytułu drużyno-
wego mistrza Polski z ub. roku, 
a Kol. Juchniewicz — W-ice mi-
strza Polski indywidualnie. 

Co prawda nie udało się obro-
nić ubiegłorocznych tytułów, lecz 
indywidualnie Kol. Juchniewicz 
zajął  3 miejsce w swoim sektorze, 
a w klasyfikacji  generalnej miej-
sce piąte.  Koledzy z drużyny nie-
stety nie złowili ani jednej ryby, 
zresztą  jak i wielu innych zawod-
ników, no i w tej sytuacji dru-
żyna nasza zajęła 19 miejsce. 

O trudnościach w zawodach 
morskich może świadczyć fakt,  że 
drużyna gospodarzy — Okręgu 
Gdańskiego pomimo, że przed za-
wodami trenowała na łowisku 
wielokrotnie i miała bardzo dobre 
rozeznanie, zajęła dopiero 27 miej-
sce. 

WIELKORYB 

DRUKARZU—KIEROWCO! 
ZOSTAŃ CZŁONKIEM AWM „GRYF" 

Po rozegranych dotychczas za-
wodach sportowo-rekreacyjnych, 
w tym sześć konkurencji sparta-
kiadowych, punktacjach na naj-
aktywniejszych sportowców Olszt. 
Zakładów Graficznych  w roku 
1979 r. przedstawia się następują-
co (do punktacji nie wliczono 
lekkiej atletyki juniorów): 

Kobiety: 
1. Teresa Stankiewicz — 594 
2. Wanda Dudziec — 430 
3. Barbara Krywaszonek — 290 
4. Anna Radziejewicz — 273 
5. Maria Siwek — 251 
6. Aleksandra Olejnik — 209 

7. Barbara Sikora 
8. Irena Neca 
9. Ludmiła Pawłowska 

10. Ewa Echaust 
Mężczyźni: 

1. Witold Martul 
2. Ireneusz Liwczan 
3. Jerzy Stankiewicz 
4. Miecz. Kaczmarczyk 
5. Kazimierz Koziełło 
6. Kazimierz Zahorski 
7. Karol Polski 
8. Jerzy Dąbrowski 
9. Sławomir Lubiński 

10. Marek Kamiński 

199 
170 
147 
105 

681 
646 
436 
408 
367 
310 
307 
284 
239 
237 
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Konkursowa jazda 
Dnia 14.10.1979 r. Automobilklub 

Warmińsko-Mazurski w Olsztynie 
był organizatorem Konkursowej 
Jazdy Samochodowej w klasie tu-
rystycznej. W tej ciekawej i wy-
magającej  sporo umiejętności im-
prezie samochodowej zakładowe 
koło AWM „Gryf"  reprezentowali 
Jerzy i Mirosław Stankiewicz, ja-
dący  na „Fiacie 126 P". Jechali 
oni jednym samochodem, lecz ja-
ko... rywale. 

W klasie samochodów o pojem-
ności do 750 ccm Mirosław zajął 

4, a Jerzy — 6 miejsce. W klasy-
fikacji  generalnej Mirosława skla-
syfikowano  na piątym,  a Jerzego 
na siódmym miejscu. 

Biorąc  pod uwagę fakt,  że star-
towali oni po raz pierwszy w tego 
typu zawodach, w których star-
towali zawodnicy o większym do-
świadczeniu, miejsca naszych kie-
rowców należy uważać za dobre. 
Szkoda, że w konkursie nie wzię-
ło udziału więcej załóg z Olsz-
tyńskich Zakładów Graficznych. 
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CIEKAWOSTKI  MOTO 
KTO KUPI 

„Cadillac"  wyposażony w spe-
cjalne reflektory,  aparat tlenowy, 
telefon  oraz urządzenia  zabezpie-
czające pasażera, zamówiony był 
przez byłego  szacha Iranu.  Obec-
nie wóz czeka na nowego właści-
ciela, który  będzie  mógł  zapłacić 
za niego 245 000 dolarów. 

W TROSCE O NABYWCÓW 

Przepisy kanadyjskie  wymaga-
ją, aby producenci  samochodów 
osobowych importowanych do 
tego kraju  udzielali  nabywcom 
pięcioletniej  gwarancji na zabez-
pieczenie antykorozyjne  dostar-
czanych pojazdów. 

NIECODZIENNY WYCZYN 
Niecodziennego  wyczynu nawet 

jak na stosunki  amerykańskie, 
dokonała  banda  złodziejska  w 
Newark,  która  w biały dzień,  na 
centralnej  ulicy miasta zerwała 
z kilku  ulic płyty  chodnikowe, 
załadowała  je na samochody  cię-
żarowe i odsprzedała  dyrekcji 
przedsiębiorstwa  zajmującego się 
układaniem  miejskich chodników. 

REKORDZISTA 

Nowy  samochód  firmy  Dalmler-
-Benz, 5-1 Itrowy  „Mercedes-
-Benz" Clii  w czasie jazdy  prób-
nej ustanowił  9 światowych re-
kordów  prędkości.  Na  torze po-

konał  on 500-kilometr  owy odci-
nek trasy z prędkością  321,36 
km/h.  Pobite także  zostały  re-
kordy  prędkości  na dystansach  — 
100 km, 100 ml, 1000 km i 1000 ml 
oraz czasy jazdy  — jednogodzin-
nej, 6-godzińnej  i 12-godzinnej: 

REKORD ZOSTAŁ 
POPRAWIONY 

Dokładnie  osiem minut potrze-
bowało 25 studentów  uniwersyte-
tu w Rotterdamie,  aby wsiąść do 
wnętrza samochodu  marki  ,,Ci-
troen 2CV",  a nawet zamknąć  za 
sobą drzwi  i zasunąć pokrywę 
dachu  w samochodzie. 
Z PRASY 

,,Nowe  napisy na tablicach re-
jestracyjnych polskich  samocho-
dów:  ONO,  KOT,  PIF,  KAC, 
DNO,  OLA, ALA, LUD,  LUX, 
BBC i co najgorsze CIA.  Auto 
z takim  napisem stawiają na nogi 
kontrwywiad". 

(Polityka) 

KOMPROMITACJA 

Podczas  jednej  z licznych akcji 
przeciwko  pijakom za kierowni-
cą — policjanci francuscy  zatrzy-
mali pewnego kierowcę,  w krwi 
którego,  po poddaniu  go testowi, 
stwierdzono  2,35 promille  alkoho-
lu. Okazało  się że zatrzymany 
pełnił  funkcję  skarbnika  Francu-
skiej  Ligi Walki  z Alkoholizmem. 



sport sport sport sport sport sport 
XVIII Spartakiada Zakładowa We wrześniu br. rozpoczęła się kolejna XVIII Spartakiada Zakładowa dla 

pracowników OZGraf.  i ich rodzin. Organizatorem technicznym sparta-
kiady jest Ognisko TKKF Gryf  przy współpracy Rady Zakładowej i Dyrek-
cji przedsiębiorstwa. 

PIŁKA NOŻNA 
Pierwszą  konkurencją  był tur-

niej piłki nożnej. Wyniki gier 
eliminacyjnych: 

Gazeta — Maszyny offsetowe 
3:4 ( 3 ^ 0:2). W normalnym cza-
sie mecz zakończył się wynikiem 
remisowym W rzutach kar-
nych jedną  bramkę strzeliła dru-
żyna Maszyn. Bramki strzelili 
dla Gazety: J. Pawlak — 2 i 
M. Jabłoński — 1, dla Maszyn: 
M. Kamiński — 2, K. Koziełło 
i K. Zahorski po 1. 

Warsztaty — Administracja 6:3 
(5:1). Bramki dla Warsztatów zdo-
byli: Falkowski, Dąbrowski  i 
Jakubowski po 2; dla Administra-
cji: Liwczan 3. 

Maszyny typo — Linotypy 5:3 
(2:2). Bramki dla Maszyn zdobyli: 
Romaniuk — 4, Gajdowski — 1, 
dla Linotypów: Wróblewski — 2, 
Frąckiewicz  — 1. 

Finałowe wyniki turnieju: 
Warsztaty — Maszyny typo 1:0 

(1:0). Bramkę strzelił Jakubowski. 
Maszyny offset.  — Maszyny ty-

po 5:1 (4:1). Bramki dla offsetów 
strzelili: Kamiński i Skowronek 
po 2, Koziełło — 1, dla typo — 
Siarczyński. 

Warsztaty — Maszyny offset. 
0:1 (0:1). Bramkę zdobył Skowro-
nek. Końcowa tabela turnieju: 
1. Maszyny offsetowe  4:0 6:1 
2. Warsztaty 2:2 1:1 
3. Maszyny typo 0:4 1:5 
4. Gazeta 
5. Administracja 
6. Linotypy 

Najlepsi strzelcy turnieju: Ma-
rek Kamiński i Wiesław Roma-
niuk po 4 bramki. Ogółem ro-
zegrano sześć meczów z udziałem 
49 zawodników. Niewątpliwie 
najlepiej zorganizowaną  drużyną 
była drużyna Warsztatów. Mis-
trzowska drużyna gTała swe me-
cze w składzie: Zahorski. Kamiń-
ski, Kiełek, Skowronek, Koziełło, 
Augustyniak, St. Lubiński, Kono-
piński. Gros i Aichorst. 

PIŁKA RĘCZNA 
Turniej rozegrano w dniach 

3—5.10. br. Wyniki turnieju: 
Warsztaty — Linotypy 12:7 (5:4). 

Bramki zdobyli dla Warsztatów: 
Szejko — 4, Korzeniewski, Skar-
żyński, Dąbrowski  po 2 oraz Ja-
szczuk i Kaczmarczyk po 1. 

Dla Linotypów: Dulka — 6 i 
Febel — 1. 

Maszyny — Mieszana 12:9. Dru-
żyna Maszyn składała się z ma-
szynistów offsetowych  i typo, a 
drużyna tzw. Mieszana z pracow-
ników administracji i chemigrafii. 
Bramki dla Maszyn zdobyli: Gaj-
dowski — 4, Kamiński i Jachie-
wicz po 3 oraz St. Lubiński — 2. 
Dla drużyny Mieszanej: Liwczan 
— 4, J. Kowalewski — 3 oraz 
Sikorski i Korejwo po 1. 

W meczu o miejsce 1—2 Ma-
szyny wygrały z Warsztatami 10:3. 
Bramki dla Maszyn strzelili: Ka-
miński i Skład owski po 3 oraz 
Jackiewicz i Gajdowski. Dla War-
sztatów: Skarżyński, Szejko i Dą-
browski. 

Mecz o miejsce 3—4 nie odbył 
się, gdyż drużyna Linotypów 
przegrała z drużyną  Mieszaną 

Końcowa tabela turnieju: 1. Ma-
szyny, 2. Warsztaty, 3. Mieszana, 

4. Linotypy. Najlepsi strzelcy 
turnieju: Kamiński, Gajdowski i 
Dulka po 6 bramek. 

LEKKA ATLETYKA 
Zawody odbyły się dnia 10 paź-

dziernika w konkurencji senio-
rów. Oficjalne  wyniki: Bieg na 
100 m: 1. Liwczan — 13,0 sek., 
2—3. Koziełło i Frąckiewicz  po 
13,5 sek. Pchnięcie kulą:  1. Laga 
— 13,47 m, 2. Liwczan — 10,37, 
3. Martul — 10,21. Skok w dal: 
1. Frąckiewicz  — 5,56 m, 2. Liw-
czan — 5,23, 3. Koziełło — 4,88. 

Jedyną  zawodniczką  była Ag-
nieszka Macutkiewicz, która uzys-
kała w pchnięciu kulą  dobry wy-
nik 7,33 m. W zawodach starto-
wało łącznie  tylko 10 osób. 

Dzięki uprzejmości i pomocy 
dyrektora Liceum Ekonomiczno-
-Handlowego mgra Jana Kocha-
nowicza, po raz pierwszy roze-
grali zawody lekkoatletyczne w 
kategorii juniorów młodociani 
pracownicy OZGraf.,  uczący  się 
w w/w szkole. Mimo, że nie ro-
zegrano konkurencji pchnięcia 
kulą  i skoku w dal. w zawodach 
uczestniczyło 71 uczniów, a w tym 
52 dziewcząt.  Należy się cieszyć, 
że dzięki porozumieniu między 
szkołą  a ogniskiem Gryf,  tak du-
ża liczba młodych pracowników 
stanęła na starcie naszej zakła-
dowej spartakiady. 

Z klasy I m, najlepsze wyniki 
w biegu na 60 m uzyskały: Celi-
na Zawadzka — 8,6, Jolanta 
Chmielewska — 9,1 i Monika Bo-
rys — 9,4. Na tym samym dystan-
sie z klasy II m, najlepsze były: 
Eugenia Bruzdewicz — 8,8, Tere-
sa Kalbarczyk — 9,0 i Elżbieta 
Krakowiak — 9,2 sek. Wśród 
chłopców wyróżnili się: Andrzej 
Odrakiewicz — 8,0, Tomasz Matej-
ko — 8,1 i Tomasz Gajdowski — 
8,3. 

W biegach na 600 i 1000 m zwy-
ciężyła Krystyna Olejnik wynika-
mi: 2,42 i 3,35 min., natomiast 
wśród chłopców najszybciej dys-
tans 1000 m przebiegli: Sławomir 
Kiełek — 3,41 i Tomasz Matejko 
— 3,42. Najważniejszym celem 
spartakiady było zachęcenie mło-
dzieży do udziału w niej i cel 
ten został osiągnięty. 

Tą  drogą  w imieniu zarządu 
Ogniska Gryf  składam serdeczne 
podziękowanie nauczycielom wf 
mgr Bożenie Zapolskiej i mgr Ja-
ninie Załuskiej za techniczne 
przeprowadzenie zawodów. 

STRZELECTWO 
Dnia 18 października odbyły się 

zawody strzeleckie z kbks-u na 
strzelnicy garnizonowej z udzia-
łem 20 osób. . Biorąc  pod uwagę 
nieznajomość broni, uzyskane wy-
niki należy uznać za b. dobre. 
Dystans 50 m. 

Wśród pań zwyciężyła wielo-
krotna mistrzyni zakładu Teresa 
Stankiewicz — 56 pkt., 2. Ludmi-
ła Pawłowska — 32, 3. Barbara 
Sikora — 19 pkt. 

Nie zmarnował szansy także 
wielokrotny mistrz zakładu w 
strzelaniu Witold Martul, który 
bardzo dobrym wynikiem udo-
wodnił swą  klasę, osiągając  84 
pkt., 2. Ryszard Maćkowiak — 
81, 3. Mieczysław Kaczmarczyk — 
71, 4. Roman Sikora — 66, 5. Jan 
Heliński — 63, 6. Jerzy Lubiński 
— 52 pkt. 
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II LIGA KRĘGLARSKA 
Sześć meczów rozegrała dotych-

czas w II lidze kręglarskiej- dru-
żyna Gryfu,  w tym dwa na wy-
jeździe, wygrywając z tego cztery 
spotkania, przegrywając dwukrot-
nie. 

Pierwszy mecz rozegrany w 
Kędzierzynie zakończył się remi-
sem. 

W drugim dwumeczu Gryf  goś-
cił u siebie drużynę Olszy Kra-
ków, wygrywając w wysokim 
stosunku (w drużynie gości brak 
było jednego zawodnika) 2926:2101 
i 2925:2139 pkt. 

Trzeci występ w Pleszewie z 
tamtejszym Platanem zakończył 

się także remisowo. Pierwszy 
mecz: Platan — Gryf  3199:3143. 
Następnego dnia wynik był od-
wrotny zwyciężył Gryf  3048:2885 
pkt. Czyli narazie idzie nieźle. 
Do końca pierwszej rundy zosta-
ły do rozegrania spotkania z Le-
chem II Poznań i Polonią Leszno 
na wyjeździe. Układ drugiej run-
dy będzie dla naszej drużyny 
korzystniejszy. W wyjazdowych 
meczach nie brał udziału rutyno-
wany zawodnik Gryfu  — W. Mar-
tul, co niewątpliwie osłabiło na-
szą drużynę. 

Ze względu na brak oficjalne-
go komunikatu PZK, nie jestem 
w stanie podać aktualnej tabeli 
II ligi. » J.S. 

Zawody strzeleckie zawsze wzbu-
dzają  duże dyskusje m.in. na te-
mat konieczności powołania w za-
kładzie koła LOK-u. Jak dotych-
czas jednak nie ma odważnego 
do zajęcia się sprawami organi-
zacyjnymi związanymi  z założe-
niem lokowskiej organizacji. 

Pragnę w tym miejscu podzię-
kować chorążemu  Stanisławowi 
Kancerkowi i sierżantowi sztabo-
wemu Henrykowi Ćwiklińskiemu 
za bezinteresowne przeprowadze-
nie zawodów strzeleckicn. 

Strzelanie z wiatrówki. W kon-
kurencji kobiet zwyciężyła Teresa 
Stankiewicz — 80 pkt., przed Bar-
barą  Sikorą  — 75 pkt. i Wandą 
Dudziec — 70 pkt. Zwyczajowo 
już w konkurencji mężczyzn pa-
dają  dobre wyniki. Zwyciężył 
Wiltold Martul większą  ilością 
„10", przed Jerzym Stankiewiczem, 
obaj po 94 pkt. — jest to wy-
równany rekord Gryfu.  Następną 
parę tworzyli: Henryk Sobolewski 
i Jan Heliński — obaj po 87 pkt. 

RZUTY LOTKAMI 
Zabawa rekreacyjna, jaką  są 

niewątpliwie  rzuty lotką  do tar-
czy też dostarcza wiele emocji. 
Wśród pań najlepiej rzucały: Te-
resa Stankiewicz — 61 pkt., 2. 
Barbara Maćkowiak — 58 pkt.. 
3. Maria Kleniewska — 55 pkt. 
Mistrzem wśród mężczyzn okazał 
się Jan Heliński — 67 pkt., 2. Ed-
mund Sławuszewski — 52 pkt., 3. 
Jerzy Kowalewski i Beniamin Fi-
limonow po 50 pkt. 

Zgodnie z planem XVIII Spar-
takiada Zakładowa trwać będzie 
do końca br. Pozostały jeszcze do 
rozegrania konkurencje sportowe: 
siatkówka, koszykówka, tenis sto-
łowy, podnoszenie ciężarka, war-
caby, szachy, brydż sportowy i e-
wentualnie kometka. Zapraszamy 
więc koleżanki i kolegów do u-
działu w zawodach. 

Po sześciu konkurencjach spar-
takiady (bez lekkiej atletyki ju-
niorów) punktacja wydziałowa 
przedstawia się następująco: 
1. Administracja — 163 pkt 
2. Maszyny offsetowe  — 112 ,. 
3. Warsztaty — 77 ,, 
4. Maszyny typo — 43 ,, 
5. Linotypy — 40 ,, 6. Reprodukcja — 27 
7. Gazeta — 22 „ 

Zarówno w punktacji zespoło-
wej. jak i indywidualnej mogą 
zajść jeszcze duże zmiany. Szan-
se na zwycięstwo zespołowe ma 
ten wydział, z którego startuje 
największa liczba zawodników. 
Podsumowanie XVIII Spartakiady 
Zakładowej w następnym nume-
rze „Czcionki". 

Jerzy STANKIEWICZ 

„CZCIONKĄ I SŁOWEM" redaguje kolegium w składzie: Paweł 
Browarski, Józef  Czerniewicz, Romuald Plutyński, Józef  Radzie-

wicz, Gerard Rymkiewicz, Witold Sagan, Jerzy Stankiewicz. 
Druk: Olsztyńskie Zakłady Graficzne  im. Seweryna Pieniężnego 
Lz. 2067 (700 egz.) R-5 

F e s t y n P o l i g r a f ó w 
W dniu 21 lipca 1979 r. pracownicy OZGraf.  wraz z rodzina-

mi spotkali się na II Festynie Poligrafów.  Organizatorem im-
prezy było zakładowe koło AWM „Gryf"  i TKKF Gryf  przy 
udziale AWM Olsztyn, Rady Zakładowej i Dyrekcji OZGraf 

Wiodącą  imprezą  festynu  był 
III Rajd Samochodowy na trasie 
Olsztyn — Nowa Kaletka. Na 
pierwszą  część rajdu składały się: 
jazda sprawnościowa na parkin-
gu, przejazd trasy Olsztyn — No-
wa Kaletka, jazda sprawnościowa 
z kubkiem wody oraz odpowiedzi 
na pytania dotyczące  znajomości 
przepisów ruchu drogowego, 
udzielania pierwszej pomocy itp. 

Kolejność załóg: 1. Ryszard Mać-
kowiak i Dariusz Nadgłobski (Sko-
da 105) — 170 pkt karnych, 2. Je-
rzy i Jarosław Gulakowie (Fiat 
126p) — 170, 3. Edmund i Emilia 
Reinowscy (Dacia) — 200, 4. Jerzy 
i Sławomir Lubińscy (Fiat 126p) — 
270, 5. Kazimierz i Wanda Ma-
jewscy (Fiat 126p) — 290, 6. Jerzy i 
Teresa Stankiewiczowie (Fiat 126p) 
— 320, 7. Leonard Ratajczak i Ja-
nina Siwińska (Volksvagen) — 
330. 8. Witold Sagan i Jolanta 
Fogt (Fiat 126p) — 350, 9. Gerard 
Rymkiewicz i Jan Fogt (Syrena) — 
360, 10. Roman i Barbara Sikoro-
wie (Trabant) — 365, U. Romuald 
i Marek Plutyńscy (Fiat 126p) — 
370. 12. Beniamin i Dorota Fili-
monowie (Fiat 126p) — 430. 13. Józef 
i Ewa Echaustowie (Fiat 126p) — 
630 pkt. karnych. Najwięcej trud-
ności mieli piloci, których zada-
niem było przywieźć na metę jak 
najwięcej wody w kubku. 

Druga część rajdu, tzw. spor-
towa obejmowała rzuty lotką  i 
rzuty piłką  do celu. Obowiązko-
wo startowali kierowcy i piloci. 
Punktacja części sportowej raj-
du: 1. załoga Rymkiewicza —104 
pkt., 2. Ratajczaka — 98, 3. Plu-
tyńskiego — 97, 4. Maćkowiaka — 
90, 5. Stankiewicza — 90, 6. Sa-
gana — 79, 7. Echausta — 75, 
8. Gulaka — 70, 9. Majewskiego — 
63, 10. Reinowskiego — 55, 11. Fi-
limonowa — 48, 12. Lubińskiego — 
46, 13. Sikory — 42 pkt. 

W zawodach rekreacyjnych nie 
zaliczanych do rajdu najlepsze 
wyniki osiągnęli  w strzelaniu z 
wiatrówki wśród kobiet: Teresa 
Stankiewicz — 82 pkt., 2. Barbara 
Sikora — 72, 3. Ewa Echaust — 

72 pkt., wśród mężczyzn: Edmund 
Reinowski — 94, 2. Gerard Rym-
kiewicz — 93, 3. Bogusław Wie-
czorek — 93 pkt. 

Rzuty lotkami do tarczy (kobie-
ty): 1. Teresa iPlutyńska — 52, 
2. Teresa Stankiewicz — 39, 3. Ewa 
Echaust — 35 pkt., mężczyźni: 
1. Marek Plutyński — 74, 2. Cze-
sław Wieliczko — 69, 3. Dariusz 
Nadgłobski — 56 pkt., młodzież i 
dzieci: 1. Marek Pietrulewicz — 
63, 2. Joanna Falasz — 62, 3. Ka-
tarzyna Hader — 60 pkt. 

Rzut kółkami ringo do tarczy — 
kobiety: 1. Wanda Majewska — 
18, 2. Teresa Stankiewicz — 15, 
3. Irena Echaust — 11 pkt.; męż-
czyźni: Gerard Rymkiewicz — 18, 
2. Dariusz Nadgłobski — 18, 3. 
Edmund Reinowski — 14; dzieci; 
1. Magdalena Palmowska — 12, 
2. Halina Reinowska — 12, 3. Ewa 
Złotkowska — 10 pkt. 

Wszystkie załogi samochodowe 
uczestniczące  w rajdzie otrzymały 
nagrody rzeczowe, a zwycięzcy w 
grach rekreacyjnych otrzymali 
słodkie upominki. W II Festynie 
Poligrafów  wzięło udział łącznie 
około 150 osób. Byli to pracowni-
cy OZGraf.,  członkowie rodzin i 
wczasowicze przebywający  w 
ośrodku w Nowej Kaletce. Naj-
lepszą  nagrodą  dla organizatorów 
festynu  były słowa uznania od 
tych, którzy bawili się w sporto-
wej, przyjemnej atmosferze  i któ-
rzy domagali się organizacji tego 
rodzaju imprez częściej. Pracow-
nicy, którzy po raz pierwszy brali 
udział w naszej imprezie zapew-
niali swój udział w następnych. 

Wypada więc podać do publicz-
nej wiadomości te osoby, które 
dzięki społecznemu zaangażowa-
niu zorganizowali festyn,  a byli 
to: Ryszard Maćkowiak — koman-
dor rajdu, Józef  Palmowski, Be-
niamin Filimonow, Andrzej Le-
wandowski, Ewa Echaust, mał-
żeństwo Stankiewiczowie i Romu-
ald Plutyński. 

Jerzy STANKIEWICZ 

Chwila  odprężenia  i wypoczynku na trasie do  zakładowego  ośrodka 
w Nowej  Kaletce. 

Fot.  Ryszard  MAĆKOWIAK 

KOŁO AUTOMOBILKLUBU 
WARMIŃSKO-MAZURSKIEGO 

„GRYF" przy OZGraf. 
W ostatnich latach obserwujemy 

— na terenie naszego zakładu 
pracy masowe przybywanie róż-
norodnych marek samochodów 
należących  do pracowników 
OZGraf.  Wśród wszystkich samo-
chodów dominuje oczywiście 
„Fiat 126 p". 

Duża liczba samochodów świad-
czy o coraz lepszych warunkach 
materialnych drukarzy, o upow-
szechnianiu się samochodu, który 
przestaje być rarytasem, mimo 
jednak dość drogiego utrzymania. 
Posiadanie samochodu, oprócz u-
trzymania wiąże  się jeszcze z je-
go właściwą  eksploatacją,  umie-
jętnym obchodzeniem się zarówno 
w okresie użytkowania. Samochód 
powinien być właściwie wyko-
rzystywany przez jego właścicie-
la, zarówno do załatwiania wielu 
spraw związanych  z codziennym 
życiem, jak również do wypo-
czynku, przynoszącego  przyjem-
ność jego właścicielowi, jak i 
członkom rodziny. 

Właśnie w celu właściwego u-
żytkowania samochodu, umożli-
wienia podnoszenia swoich urpie-
jętności zarówno w prowadzeniu 
samochodu i spędzeniu wolnego 
czasu po pracy, przyjemnie i po-
żytecznie powstało przy Olsztyń-
skich Zakładach Graficznych  Ko-
ło Automobilklubu Warmińsko-
-Mazurskiego AWM „Gryf". 

Założenia działalności naszego 
koła są  bardzo proste. Pragniemy, 
by nasi pracownicy wstępując  w 
szeregi AWM „Gryf"  stali się 

czynnymi członkami i uczestni-
czyli w większości imprez orga-
nizowanych przez nasze koło. 

W pierwszym okresie naszej 
działalności zorganizowaliśmy dwa 
rajdy samochodowe, które cieszy-
ły się dużą  frekwencją,  mimo, że 
były to pierwsze tego typu im-
prezy i które chyba przypadły 
do gustu ich uczestnikom, mimo 
jeszcze drobnych niedociągnięć 
organizacyjnych, wynikających  z 
małego doświadczenia. 

W rajdach samochodowych na 
czele stawiamy dokładność, umie-
jętność pokonywania prób spraw-
nościowych, a dopiero w dalszej 
kolejności szybkość. Uczestnicząc 
w Tajdach organizowanych przez 
nasze koło, podnosimy, chyba nie 
zawsze najwyższe umiejętności w 
prowadzeniu samochodu, wyra-
biamy nawyki właściwego i szyb-
kiego Teagowania w najtrudniej-
szych sytuacjach drogowych. 
Starty w samochodowych próbach 
sprawnościowych pomogą  na dro-
dze. w ruchu miejskim pewniej, 
a zarazem swobodniej pokonywać 
napotykane trudności. 

Wspólne imprezy również wpły-
wają  integrująco  na załogę zakła-
du pracy, możliwość spędzenia 
wolnego czasu w sposób zorgani-
zowany z rodziną  i przyjaciółmi. 

W dalszej kolejności organizo-
wane będą  spotkania z ludźmi, 
którzy przekażą  nam wiedzę teo-
retyczną  do lepszego eksploato-
wania samochodu. 

Będą  to spotkania z funkcjo-

nariuszami MO, rzeczoznawcami 
PZM, ekspertami w zakresie 
eksploatacji samochodu, jego za-
bezpieczenia itd. 

Będziemy chcieli również orga-
nizować imprezy kulturalne nie 
związane  z motoryzacją,  na któ-
rych wspólnie będziemy mogli 
odpocząć  i pobawić się. 

0 programie na przyszłość bę-
dziemy decydowali wszyscy o 
kierunku i potrzebie działalności. 
Powstanie na terenie naszego za-
kładu pracy myjnia samochodo-
wa i stanowisko do naprawy sa-
mochodów, które z biegiem czasu 
będziemy wyposażali w narzędzia 
ułatwiające  naprawę,. 

Realizacja tego wszystkiego, bez 
udziału czynnika ludzkiego jest 
niemożliwa. A więc wszyscy 
chętni, posiadacze samochodów o-
sobowych wstępujcie w szeregi 
AWM „Gryf"  przy OZGraf. 

Oprócz wyżej, ogólnie podanych 
założeń działalności kola, wszys-
cy, którzy wstąpią  w szeregi 
AWM mają  zagwarantowaną  Kar-
tę Praw i Obowiązków  Członka 
Automobilklubu, między innymi: 

Świadczenia bezpłatne: 
— pomoc drogowa w drodze z 

wyłączeniem  kosztu materiałów 
1 części zamiennych zużytych 
do naprawy w promieniu 25 km 
od bazy pomocy drogowej i w 
rozmiarach nie przekraczają-
cych 1 godz. pracy, 

— holowanie w drodze na odcin-
ku nie dłuższym niż 25 km, 

— car net campingowy za granicę. 
Świadczenia ulgowe: 

— usługi w stacjach obsługi PZM 
i Automobilklubów ze zniżką 
15 proc., 

— wykonywanie ekspertyz, 
— szkolenia na amatorskie prawo 

jazdy ze zniżką  10 proc. 
Wstępując  w szeregi AWM, o-

prócz przyjemności, członkowie 
odnoszą  konkretne korzyści. 

R. MAĆKOWIAK 


